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Skozu(qcg wyroK w procesie przywódców Centrolewu 
Wielka Bie*iadaTa 

Dzień wczorajszy w Warszawie 
spłynął pod znakiem oczekiwania 
wyrok D w sprawie Cerurolewa. 
Jaz około rodziny 10.30 poczęli nad 
chodzi do kninarów sali Nr. 1 w 
sadzie okręgowym w Warszawie, 
pierwsi widzowie i słuchacze. 
. Wyrok byl wielka niewiadomą. 

pWrwszyśw knlnaracb sadowych 
•ul lir 11 sicNp- Mastek. W ciąga 
kiikudz esięc* następnych minut 

* zjaw.aja się w iłokii, na pływającej 
sufcl.czności następni osSarżeni-

Prawie do ostatniej chwili niema 
Wincentego Witosa, co wywołuje 
liczne komentarze wśród oczekują
cych: 

Leci oto na pięć minut przed wy 
znaczoną na ogłoszenie wyroku go 
dztne zjawia sie prezes ' „Piasta". 
Do ławy oskarżonych musi sie erze 
ciskać, bowiem jest juz w tej chwili 
bardzo pełno na sali. . • 

W W o p i Rzecrtfospołttci 
. W (łamie fioletowych adwokac
kich tog mówi s"ie. że przewodni-! 
ezacy sądu p. sędzia Hermanowski 
należy do sędziów bardzo punk-; 
totalnych. ze przeto należy oczeki-l 
ca*, wyjścia sądn lada chwila. Widok sali sjóu okreto»e*o wypełnionej szczelnie przez publiczność. Na pierwszym planie siedzą obrońcy. Za nimi widoczna lawa oskarżonych. 

Istotnie w kilka zaledwie mmut' Prok. Rauze składa również oświadi Llebennana. Bariickiego I Kler-1 sędziego Rykaczewskiego I sędzię 
po 12 rozlega się dzwonek i jedno- i ozenie. zapowiadające złożenie ape nika na 2 I pół roku wlezienia (d.p.) go Leszczyńskiego, przyczem przy 

każdego. podpisie sędziego Leszczyńskiego 
Mastka, Dubois, Pragiera. Ciołko dopisane jesi własna ręka w nawia 

sza I Putka na trzy. lata wlezie-1 sie następujące zdanie: „przy od-

rruśrr' wchodzi prokurator Rauze. lacji. Na wniosek urzędu profcura-
Prokarator Grabowski zostaje w karskiego środek zapobiegawczy 
^cywilaT. to znaczy bez togi z czer (kaucja, którą złożyli wszyscy o-
wonemi wyłogami. stoi między fila.: starzeni) zostaje utrzymany w 
rami sałt W kilka chwil po wyj-; mocy względem wszystkich skaza 
ścip przedstawiciela arzędn prokn- j aych. prócz uniewmnionego Sa-
ratorskiego otwierają sie drzwi sa- wickiego. 
E narad i — sala zamiera. 

Wysoki sad staje przed swym 
stołem i zabiera głos przewodniczą 

^cy sędzia Hermanowski -
Padają sakramentalne słowa: 

W Imienia Rzeczypospolitej Pol-
skiej— 

Sala stojąco wysłuchała senten
cji wyroku. Sędziowie zasiadają na 
swych fotelach i przewodniczący 
przystępnie do odczytania krót
kich motywów. 

— Zamykam posiedzenie sądu — 
padają słowa przewodniczącego i 
sąd opuszcza sale. 

Na ławie oskarżonych znalazło 
sie kilka czerwonych goździków, 
które przypinają sobie do kurtek 
oskarżeni Cmrkosz i Dubois. 

Po chwili sala opróżnia się. 
Jeden z ostatnich przeciska się 

p. Korfanty. W tłoczącej się ciżbie 

nia (d. p.) każdego 
ze skutkami dla wszystkich z ar

tykułu 28. 30. 34 K. K. 
i pobrać od Witosa i Bagińskiego 
po 80 złotych, od pozostałych po 
160 złotych i obciążyć ich solidar
nie kosztami sadowemi; 

mieszkańca gminy Korycin. Adol 
la Sawickiego, syna Konstantego 1 
Walerji ,1. 34, uniewinnić. 

No poczet wymierzonych kar za
liczyć wszystkim skazanym tym
czasowe zaaresztowanie od dnia 
U września 1930 r. do następują-

P» odczytania motywów wstaje 
pierwszy adw. Smiarowski i o-
jfwiadcza. że w Imieniu swego o-
skarzoneso złoży apelację. Zapo
wiedź tę powtarzają wszyscy o-
brnney. 

Przewodniczący zwraca sic w 
MenuTfai urzędu prokuratorskiego. 

Wyrok 

nie umie ochronić naręcza białych cych dat: Witosowi i Liebermano-
kwiarków. z któremi przyszedł do. wi do 27 listopada 1930 r„ Kierni-
sadu, a których nikomu nie wrę-1 kowi, Mastkowi i Pragierowi do 
czvł r24 listopada 1930 r., Barlkkiemu do 

1 2-a" Po zamknięciu posiedzenia sądu grudnia 1930 r., Pułkowi do 29 li-
Ą " 3 S 5 i R r ^ r S K I » * •«».:- & " ™ do 24 
gly się różne okrzyki Policja za
trzymała dwoje młodych osób (ko
bicie i mężczyznę) za wzniesienie 
okrzyków niedozwolonych. 

Po przesłuchaniu przez proku
ratora obie te osoby zwolniono. 

Sąd ot lęgowy w 
przy adziaie sędziów: przewodni 
czącego Hermaoowskiego, Ryka-
czewskśego i Leszczyńskiego i pro 
kajaIOrów: Grabowskiego i Ran-

oraz sekretarza asesora Ja-zego o: 
kóbca. 

grudnia 1930 r.. Bagińskiego i Du
bois do 29 grudnia 1930 r. 

Kwestie dowodów rzeczowych 
rozpoznać- na posiedzeniu nieiaw-
nem sądu. 

* 
Na sentencji wyrokn widnieją 

podpisy sędziów: przewodniczące
go wiceprezesa Hermanowskiego. 

rębnem zdaniu za uniewinnieniem 
wszystkich oskarżonych". 

Znaczy to. że sędzia Leszczyń
ski założył tak zwane v o t u m 
s e p a r a t u m , czyli wyraził od
rębne zdanie, korzystając z przepi
su, który zezwala przegłosowane
mu sędziemu na wyrażenie własnej 
opinji przy ferowaniu wyroku. Sę
dzia Leszczyński będzie musiał jed 
nak złożyć pisemne wyjaśnienie 
swego stanowiska, które dołączo
ne zostanie do akt sprawy. 

Artykuły kodeksu karnego, wy
mienione w wyroku mają brzmie
nie następujące: 

Art. 702. część I. Witmy udziału w 
spisku, zawiązanym dla dokonania 
zbrodni, przewidzianej w art. 100. ule
gnie karze ciężkiego wiezienia do lal 8. 

Art. 100 cześć III. Jeżeli celem za
machu było usuniecie przemocą człon
ków sprawującego władze rządu 1 za
stąpienie ich przez inne osoby, wszakże 
bez zmiany zasadniczego ustroju. pań
stwowego w Polsce, winny ulegnie zam 
knieciu w ciezkiera wiezieniu na cza* 
od lat 10 do 15. 

rozpoznawszy sprawę: • 
O Hermana Liebermana. 2) Nor-

łterta Bariickiego. 3) Stanisława 
Dubois. 4) Mieczysława Mastka. 5) 
Adama Pragiera. 6) Adama Ciołko 
•za, 7) Wincentego Witosa. 8) Wła 
dysława Kiernika, 9) Kazimierza 
Bag.ńsk.ego. 10) Józefa Patka i 11) 
Adolfa Sawickiego, 

oskarżonych z artykułu: 51. 101 
cz. I w związku z artykułem 100 
cz. III k. k. o to. że w okresie cza
su od 1928 roka do 9 września 1930 
roku po wzajem nem porozumienia 
mt działając świadomie wspólnie 
przygotowywali zamach, którego 
celem było osaaęcie przemocą 
członków sprawującego w Polsce 
władze rząda i zastąpienie ich 
przez aue osoby.' wszakże bez 
zmiany zasadniczego ustroju pań
stwowego w Polsce, przyczem 
dz^aiaość ich polecała na: 

l) Wywoływania i rwrimrraam 
nastrojów rewoincyj-

Warszawiell szaajac winę oskarżonego Adolla 
Sawickiego za nieudowodniona. lak 
rowaaeż mTmmir za nieudowodnio
na wlne pozostałych oskarżonych z 
artykułu 101 cz. 1 k. k. natomiast 
uznając wszystkich oskarżonych z 
wyjątkiem oskarżonego Sawickie-1 kami legainemi usprawiedliwienia 
go winnymi z art 192 cz-J k. k. w [nie wymaga. Dążenie takie w dro-
rwłazka z art IM cz. Fil tejo. że' dze zamachu jest kodeksowo zaka-
w roka 1930 braH udział w spiska I zane i nie można go iisprawiedli-
atworzonym w łonie organlzacf po wiać ani szczerością i słusznością 
zapartamentameL zwanej popular 
nie .Centrolew" albo „Związek 

Motywy 
Dążenie do obalenia rządu śród-

wystawianych przez zamachów 
ców motywów ich działania, ani 

Obrony Prawa 1 Wolności Lada" też słusznością zarzutów, jakie oni 
albo wreszcie .Komisja Porozaarie wysuwają przeciw rządowi Wo-
wawcza "linasli Iw Lewicy I Śród bec (ego cały materiał przedstawio 
ka" z wiedza o lem, że spisek ten ny przez obronę w tym kierunku 

a) przez ansaarriiii do ąjsaaa 
•ci araceiw rralmi. 4t> obalana go 
sizoBOcą. io •J>amhautir»a wta-
ozy. do ahsfciLiiia podarków. 

H przez dyakredrtoiraiie władzy. 
wytzydzaoie władz 

. aiiji w akcja ta by
ła arewadaoaa w ansie. aaTtorrTe-

I 

2) Na OTcaaazwarasJa, szkołenki I 
•zbrajaaia kadr Tewotscyjnych. 

3) Na atworzesaa kśerowaiczei 
organizao: rewołacyjnej występn-
itcej nazewaątrz pod nazwą . Cen-
śrołewa". która ałołyia plan obję
cia przemocą władzy, zwołała 
Ł r w . JCowcre* krakowski" opra
cowała rewoiacTfae aekwały przy 
jęte aa tym koscresfe. arydała na
kaz zmc)bftzowaró mas i w dnia 

'14. wrzeinia 1930 r krwawe wystą 
pfeaa w dwsdziesta dwach rma-
sta:h PoTiki lecz zamierzonego za-
•ucha sie dokowali z przyczyn nie 
za'eżnjrch od ich wofi wobec uda-
maniwsi alrrji przez władz* — 

dążył do zamachu, mającego na ce 
la obalenie przemocą członków rzą 
da. sprawującego w tym czasie 
władze w Polsce I zastąpienia go 
przez inne osoby, wszakże bez 
zmiany zasadniczego nsrroju pań
stwowego przyczem odział oskar
żonych w tym spiska wyrażał sie 
w przygotowania tego zamachu, aa 
zasadzie art. l i . 358. SM. 3*6. 
K. P. K_ art M 1 61 przepisów 
czasowych o kosztach sądowyCh. 
art. 53. 34 I 102 cz. I. K. K. w 
ku z art. 100 cz. III K. K. 

o r z e k ł 
mieszkańca gminy Wierzchosławi
ce Wincentego Wrtosa, syna Woj
ciecha i Katarzyny, lat 57. miesz
kańców m. Warszawy Kazimierza 
Bagińskiego, syna Stanisława i F o 
rentyny. 1. 46. Hermana Lieberma-
na. syna Henryka-Józefa i Hermi-
ny. bit 61. Norberta Bariickiego. sy
na Adolfa i Felicji. I 51. Władysła
wa Kienrka. syna Franciszka i Hen 
ryki lat 52. mieszkańca Krakowa 
Mieczysława Ma«fka. syna Andrze 
Ja i Wiktorii 1. 36. mieszkańca m. 
War«zawy Stanisława Dubois- sy
na Mieczysława 1 Stanisławy, lat 
30. m:eszkańca m Tarnowa Adama 
Cio>kosza svna Kav>ra i Marii lat 
30 mieszkańca m Warszawy Ada
ma Pragiera syna Stanls'awa I Jd 
zety lat 44 I mieszkańca gminy 
Chocrn'a oow. wadowickiego Jó
zefa Patka syna Franciszka i-Anny 
1. 39. un:ew"an!aiac z o*karłenia z 
arrykuhi *>\ 101. cz. 1. K K ska
zać 7 artvVo*n 102 cz Ł K K.: 

WHnn aa nńMIors młrw włezle-
nl* rnml0*iAiiV*mn Aom onnnwr. 

B««Mskleco u 2 

niema i nie może mieć znaczenia 
dla tej sprawy. 

D H n,tania 
W sprawie tej jedynem zadaniem 

sądu było rozwiązanie zagadnie
nia: 

1) Czy oskarżeni, jako członko
wie Centrolewu pozaparlamentar
nego. dążyli do obalenia rządu? i 

2) Czy dążąc do tego celu. po
sługiwali sie Środkami nielegaJne-
mi? 

Jest rzeczą niesporną, przyzna'! 
to sami przywódcy Centrolewu I 
z pośród oskarżonych i z pośród 
świadków odwodowych, że t zw. 
Centrolew pozaparlamentarny, zo
stał zorganizowany nietylko w celu 
obalenia w drodze walki na tym te
renie ówczesnego rządu, ale (l dla 
osiągnięcia celu szerszego — oba
lenia systemu rządzenia w Polsce. 

Obalenie systemu rządzenia I n 
i b s t r a c l o bezwarunkowo ule 
jest moż'iwe. Osiągnąć ten cel moi 
na tylko zapomocą obalenia syste
mu w osobie posiadających w da
nej chwili władzę członków rządn. 
ten system reprezentującego. Tak 
wiec ce! działania Centrolewu po
zaparlamentarnego nie budzi wątpM 
wości Chodzi tylko o ustalenie, la 
kiemi środkami cel ten miał być 
osiągnięty. 

W iwetłe onewadu 
Z wyjaśnień przywódców Centro 

lewo wynika.' że zmierzali oni do 
tego cela Jedynie w drodze legalne] 
przy wykorzystanin w granicach 
praw zagwarantowanych w.konsty 
tKU oniawaicB obywateiskicJi; 

swobody słowa, zebrań, zgroma
dzeń. demonstracyj, prawa posłów 
do odwoływania się do swoich wy 
borców. 

W świetle przewodu sądowego 
oświadczenia te nie odpowiadają 
rzeczywistości Bezstronna anali
za treści enuncjacyi partyjnej pra
sy. odezw, ulotek, biuletynów par
tyjnych przez oskarżonych nie
kwestionowanych i wreszcie wia-
rogodnie stwierdzone fakty ustala
ją następujące metody walki w sfe
rze działania poszczególnych par
ty i: 

Me<ody walki 
Swobody słowa nadużywano i 

w druku i na zgromadzeniach, u-
prawiano nietylko rzeczową kryty 
kę działalności rządu, ale uciekano 
sie do środków demagogicznych, 
podrywając lub ośmieszając.auto
rytet władzy i przez to wywołu
jąc w społeczeństwie wrogie usto
sunkowanie się do rządu. Ta me
toda działania nie jest lojalna, ale 
stosowana w sposób oględny z punk 
tu widzenia przepisów karnych jest 
nieuchwytna. 

W tej walce nie ograniczano się 
jednak do stosowania tylko takiego 
sposobu działania. Dopuszczano 
sie także czynów kodeksowo wręcz 
zakazanych, a wiec przykładowo: 
znieważano najwyższych przedsta
wicieli władz Rzeczypospolitej, im
putowano im świadome popełnia
nie przestępstw, podżegano do rea 
gowania na zarządzenia władz w 
drodze nielegalnych wystąpień ma 
sowych. podburzano tłum do pro
wadzenia walki z własnym rządem 
w taki sposób, w Jaki PPS prowa
dziła walkę niepodległościową z 
rządami zaborców, wreszcie pod
czas demonstracyj nawoływano do 
niewykonywania prawnych zarzą
dzeń władz bezpieczeństwa pu
blicznego. do stawiania czynnego 
oporu funkcjonariuszom policji I do 
prowadzano w ten sposób podbu
rzony tłum do dokonywania czy
nów gwałtu na osobach tych 
tunkcjonaijuszów 

Odnowi* dralnott orzyui6dc6ui 
Takie czyny bezprawne nie były 

tylko osobistemi posunięciami nie
odpowiedzialnych za politykę par>-
tyl członków, dopuścili się ich tak
że wybitni przywódcy poszczegól
nych partyi, kierownicy najwyż
szych organów partyjnych, a orga
ny-te nietylko nie zakazywały ta
kich wystąpień, nietylko nie pięt
nowały łch, ale wyraźnie tolero
wały, usprawiedliwiały i wbrew 
wszelkiej rzeczywistości przekła
dały całą odpowiedzialność ^a 
powstałe z takich wystąpień skuł 
ki na władze bezpieczeństwa, czer 
•piać w ten sposób nowy argument 
do agitacji przeciwrzadowei. > 

Demonstracje publiczne 
Tak więc wbrew oświadcze

niom oskarżonych i świadków od 
wódowych partie wchodzące w 
skład Centrolewu w walce swej 
z rządem stosowały środki niele
galne. Związek Obrony Prawa 
czy Centrolew w walce swej o o-
balenie rządu wkroczył na drogę 
bezprawia. Świadczą o tern de
monstracje Centrolewu, urządzone 
w dniach 13 sierpnia 1930 r. w Ło 
wiczu i 14 wrześrtria 1930 r. w War 
szawie i Toruniu. 

Zestawienie tych wystajpleń 
wskazuje wspólne charakterysty
czne cechy, stwierdzające jedność 
wydanych dyspozycja i stosowa 
nych metod. 

Kierownicy Centrolewu nie mo 
gli nie przewidywać, że rozruchy 
mogły wybuchnąć spontanicznie 
że zarządzone na dzień 14 wrze
śnia demonstracje nie mogły się 
odbyć spokojnie, albowiem prócz 
wieców, które w dniu demonstra-
cji miały sie odbywać, mówcy siła 
rzeczy musieli, jeśli już nie wyra 
źnie podburzać, to choćby w grani 
cach dozwolonych podniecić masy 
co zresztą Już zostało stwierd/o 
ne na przykładzie w Warszawie 
w dniu 14 września 1930 r. 

W 22 miatiadi 
Wobec powyższego sąd doszedł 

do wniosku, że przywódcy Cen-
trolewu świadomie i rozmyślnie 
przyjęli jako środek działania nie 
stosowanie się do pewnych zarżą 
dzeń władz bezpieczeństwa i ucie
kali sie do aktów gwałtu wobec 
fuffikcjonarjuszów policji zarządzę 
nia te wykonywujących i metody 
te zamierzali stosować w 22 mia
stach w dniu 14 września. 

W świetle tych ustaleń uwidacz 
nia się cel, w jakim Centrolew wy 
znaczył demonstracje w dniu 14 
września. Zastosowanie taktyki 
uciekania się do przemocy w je
dnym i tym samym dniu w 22 ima 
Stach, rozrzuconych po całym ob
szarze państwa było równoznacz
ne z wywołaniem aż w tylu punk 
tach rozruchów, które razem 
wzięte sięgają do rozmiarów za
machu. zdolnego w drodze przemo 
cy stdko.wanej w tych rozruchach 
obalić rząd. 

5 wAtostiB* sadu 
Reasumując powyższe, sąd a-

znal ZA ustalone: 
1) że jak to przyznają przywód

cy Centrolewu, wałka pozaparla
mentarna została zorganizowana 
w celu obalenia systemu rządze
nia w Polsce w osobach sprawują 
cych władzę członków rządu. 

2) że manifestacje były jednymi 

z etapów walki do celu tego zmie
rzających. 

3) że przemoc fizyczna w sto. 
sunku do funkcjonariuszy policH 
miała być świadomie i celowo 
stosowana. 

4) że zastosowanie przemocy za 
wierało znamiona czynu zbrodni
czego oz. III, art. 100 k. k. 

5) że kierownicy Centrolewu 
przez samo wyznaczenie w. tym; 
celu tych demonstracyj ujawnili 
swoje występne zamiary. 

Nie było orzyqotowanla 
Poza granice ujawnienia: zamia

ru Centrolew pozaparlamentarny • 
nie wyszedł. Jak to, jut wskazano 
wyżej, plan Centrolewu został po
krzyżowany w dnhi 14 wrześnią 
przez rozwiązanie ciat ustawodaw, 
czych i zaaresztowanie niektó
rych przywódców partyj. Wobec 
tego określając przygotowania jat 
ko już naszykowamie środków, na
leży uznać, że działalność Centro
lewu w stadjum przygotowania 
nie przeszła. Z tego względu przy 
wódcy Centrolewu i tacy członko 
wie jego, którzy wiedzieli nietyl
ko o jego celu obalenia rządu, ais 
i o środkach działania, winni odpo
wiadać nie za przygotowanie za
machu, a jedynie za przynależność 
do spisku, zawiązanego W cełu do 
konania zbrodni w czl III, "art. 100 
k. k. przewidzianej, a więc i ari 
102 k.k. ~ 

Wiaseinntaeai • 
Z ustaleń złożonych na przewo

dzie sadowym przek^samych przy- ' 
wodców Centrolewu wynika, że 
wszyscy członkowie Centrolewu, 
a więc wszyscy członkowie par
tyj wchodzących.w jego skład mu 
sieli wiedzieć, do jakiego celu zmie 
rza Centrolew — do obalenia rzą
du. Ale siłą rzeczy nie mogli oni 
wszyscy być wtajemniczeni co do. 
środków, jakiem Centrolew do te
go zdąża (przemocą). Wyklucza
ły to nietylko wymaganir konspi
racji, a l e i dążenia Centrolewu do 
wciągnięcia jaknajszerśzych tną* 
do swojej akcji. 

Jeśli wiec nie wszyscy zwy^ 
czajni członkowie Centrolewu wie 
dzieli o uznanych środkach działa
nia Centrolewu, to musieli o tern 
wiedzieć członkowie1 '<oniłSji poro 
zumiewawczej, bo każda uchwała 
musiała zapadać jednogłośnie, 
wsizyscy członkowie naczelnych 
organów poszczególnych partyj. 
bo komisja porozumiewawcza nie 
była w stosunku do nich organem 
nadrzędnym i wreszcie wszyscy 
wybitniejsi zaufani i aktywni człon 
kowie poszczególnych- partyi. 

Sawicki poza spiskami 
Wszyscy oskarżeni, prócz oskar 

żonego Sawickiego, odpowiadają 
tym warunkom. Sawicki nie był na 
kongresie w Krakowie I nie cieszy 
się zaufaniem członków zarządu 
Stronnictwa Chłopskiego. 

Wobec powyższego sad uznał, 
że w stosunku do wszystkich o-
skarżonych prócz Sawickiego wina 
z art. 102 k. k. została udowodnio
na. . . . . 

Zeznania konfd* nc'onolne 
Powyższe wnioski sąd wysnuł 

jedynie na podstawie faktów v«ta-
rogodnie stwierdzonych . i ustaleń 
samych przywódców Centrolewu. 
Ale niezależnie od tego samodziel
nego dowodu wlne oskarżonych 
stanowią informacje władz bezpie 
czeństwa. otrzymane w drodze 
konfidencjonalnej z wewnątrz par
tii. wchodzących w skład Centfols 
wu. Według tych mformacyj przy
wódcy Centrolewu przygotowywa 
li zamach. Informacje konfidencio-
nalne nie mogą oczywiście samo 
w sobie stanowić dostatecznego 
dowodu winy, ale w tym wypadku. 
w świetle przytoczonych wyżej 
ustaleń, okazały się zgodnemi z 
rzeczywistością.^ Wreszcie tezy 
wysunięte przez samych przywód 
ców Centrolewu doprowadzają do 
jedynego wniosku, że w walce 
swej o obalenie rządu której prze-
wódcy Centrolewu nie negują. Cen 
trolew nie miał innej drogi, jak tył 
ko przemoc. ' 

Tu motywy zajmują sie rozum* 
waniem przytaczanem przez rzecz 
ników Centrolewu przed sądem, 
że rząd sam.przygotowuje zamach 
zgóry, o czem przywódcy Centrolo 
wu wiedzą, że takiego za-i 
machu oni n!e uznają i "Pizec^-
stawią mu się siłą. że wobe>skata 
strofalnego stanu masy w Poi 
są wzburzone, 1 przywódconft: 
dno jest je hamować, że system 
rządzenia w Polsce prowadfei kraj 
do zguby, że w drodze konstytucyj 
nej usunąć tego systemu nie można. 

{UotaAcuiiiś w lU. U. 
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Dokończenie motywów i skutki prawne wyroku 
Oowtrdy 1 kontrdraroif! Pt |JQ iniiaonawa Cei 'r i 'eM niema px>w»dów'do ałniemanla, jfć fit coDiimaiej etapu ,w nielegalnej 

,,, . . . . . .'. , do tego rezultatu może doprowa- Walce o obalenie rządu i to wobec 
WłTbodąc z tych ftoten orry ^ ^ ^ . ^ ^n^fom^. 'rozmiarów tych wystąpień i stoso 

wódcy ^ t r £ H e ^ m « ^ ^ y . d ° ^ Urna. DCiekaj*a sie -Jedynie do wania przemocy, iąko środka dzia 
w koosefcwenen do nmtjpuiacyca ^ k ó w pokojowych, .dó maaife--łania. Również byłoby to •-—-
wniosków: 1) jezel: cfcilfllo o u- lxvL ; . 
chronienie kraiu od pewnej zguby 5 , ' 
to dla nich. jako poczuwających sie, TylKO 0T3CJ3 •' 
do obowiązku ratowania *n. wszel' • w . jyjj, w a r n n | jach. .rozumując 
kie drogi. nietytto leealna. były u- ^ z \ .kategoriami przywódców 
sprawiediwione. 2) wysuwanie Centrolewu, należałoby przyjąć, że 
szkopułów, że wojna domowa gro j ^ j j o aj rzeczyp/iicie aważali sy
ci zagłada niepodległości państwa,: hucje wewnętrzną za koszmarną. 
Jest • eistotne i niepr*ekónyw«fące j , k h K w a | R a l a j . jeże* rzeczy wi 0 r r e c z e | 1 | e ~ d u „ z n a c ż e ^ 
atbowiem sam rząd. według prze-i f c j e poczuwali Sie do obowiązku rn\f _ 
konania Centrolewu ma dokonać ratowania kraju, to innej drogi 
zamacha, a oni przyznają, ze wte- oprócz dcbgi nielegalnej nie mieH i 
dy przeciwstawia sie tema silą. te w skuteczność innego środka 
wtedy wiec woma domowa jest nie oprócz przemocy, jako realnej po-
unifcmona. 3) że jeśłi tak. to leniej liryki wierzyć nie mogli. 
rząd wyprzedzić i przez użycie Tym wnioskom ani świadkowie 
siły własnej udaremnić Jego za-' odwodowi, ani obrona żadnych ar-
mach, 4) szkopuł, że wojna domo- trnmeulńw nie przeciwstawili. 
wa grozi zagładą- niepodległości. Dalej sąd scharakteryzował ze-

- państwa powinienby powstrzymać znania świadków i mówi o stwłer-
sztonkówŃCentroewu od wrogiej w dzenio szkolenia młodzieży, pozo-
I k w i t i d> rządu ', asiłacji. albo- stającej pod wpływami PPS. 
wiem zgodnie z fch oświadczeniem" W tych warunkach zastosowanie 
grozi reworucto zdołu, masy byty przemocy w dnia 14 września w o-
1 tak jaz wzburzone. 5) ieżdr le- czach przywódców Centrolewu mo 

ny. że zamach Centrolewu był' 
przedsięwzięciem mepoważnem, nie 

, iest uzasadnione, a zresztą ten ar-
chem avrozumieniu cz. III ąrt. lOO.gument nie ma znaczenia, albb-
k. k.. Tak wiec twierdzenie obro-l wiem. jak to wyżej uzasadniono, do 

Jakie skutki prawne 
poc qga wyrok 

po uprawomocnieniu sie — 
pociąga za sobą skutki z 28. 30 i 
34 K. K. 

Artykuł 28 K. K. mówi, że z 
zamknięciem w wiezienia na czas 
I roku do lat 6 (dom poprawy) łą
czy sie utrata tytułów honorowych, 
rang. orderów i innych nadawa
nych przez rząd oznak wyróżniają 
cych. godności honorowych i eme
rytur. oraz usuniecie z urzędów 
państwowych, kościelnych, ziem
skich. miejskich i społecznych. 

Artykuł 30 K K. głosi, że skaza
ni na ciężkie wiezienie lub na' 

mstylucjach państwowych, miej
skich, ziemskich lub społecznych, 
9) stawania w charakterze świad
ka przy umowach lob aktach wy
magających potwierdzenia przez 
świadków. 

Artykuł 34 K. K. mówi.'te ska
zanym na wiezienie od roki do lat i 
6-ciu wolno zmieniać miejsce za-' 
mieszkania obrane przez nich lub 
wyznaczone im, dopiero po upły
wie pól roku od osiedlenia sie i 
nieinaczej jak z wiedzą miejscowej 
policji. 

O ewentuałnem przywróceniu 
utraconych praw mówi art 31 K. 

gama .rafa p a ^ e ^ m a " * / * do- głoby "nadawać" zorganizowatryni | zamknięcie w wiezieniu od roku J ^ b y w a ^ a i a ń f ń a ^ z f e S f e ^ 
T- j _ : j . • - ._ » 1 I--..I ... . . ™ rli,',, ^ . ~ « i i l r i r i n m i n m d i ł n lał A lAnm nnnraiwl łra^a iwa. naoywdją SKaZani na Więzienie 00 prowadzi do skutku to ternbardziel w tym dnin demonstracjom znaczę 

Ludność polska pod groza h ilenwców 
Dzikie flmTttti • Prcsat* WsoMidi 

KRÓLEWIEC. 13.1. — Wieś; w'mielscoweJ karczmie i zaią-
Jedwabno. w poludniowYcb Pruj dał wydania aresztowanych. W 
siech wschodnich, była ponów-1 następstwie tego jawnego bun-
nje świadkiem demonstracyj riiej tu doszło do starcia z zawezwa 
roiecŁłch żywiołów hakatystycz • ną na pomoc policja, 
nyeh przeciwko polskiej mniej- Ranni są zarówno oo stronie 
szóści tłumu Jak i DolicH. Wśród lud-

W związku z napadem bojó-Iności polskiej wywołały wypad 
węk niemieckich na- Polaków w (ki ostatnich miesięcy niezwy-
połowie grudnia ob. r_ która lo kle przygnębienie. 
sprawa odbiła sje echem w ca- Ludność polska nie jest pew-
łej prasie europejskiej.'bawił o- na życia ani mienia. Osoby. 
becnie w Jedwabnie orokurator,] przyznające sie jawnie do pol-
celem' przeprowadzenia śledz-iskiej narodowości, sa przedmio 
twa w tej sprawie.. , tem nieustannych napadów i 
„Prokurator zarządził zaaresz- szykan ze strony hakarystów. 

towanie dwóch agitatorów, cze aBBBaaaa»»^aaaaaBaaaaaaaaaaaaaaaaaBBi 
irra jednakowoż licznie zgroma
dzeni hitlerowcy siła przeszko
dzili. 
, Tłum. złożony z 300 osób. ob

iegł prokuratora, "urzędującego 

do lat 6 (dom poprawy) tracą ora 
wa: I) korzystania z prawa wy-
borczego. czynnego i biernego na 
zebraniach ziemskich, miejskich i 
społecznych, czyli samorządo
wych. 2) pełnienia służby państwo 
wej. ziemskiej, miejskiej lub spo
łecznej. 3) służby w armji lub ma 
miarce. 4) zajmowania godności 
kościelnych. 5) wykupywania świa 
dectw procederowych na przedsię
biorstwa handlowe pierwszych 
dwóch, a na przemysłowe pierw 

roku do lat 6 w dziesięć lat po od
byciu kary. Termin powyższy w 
razie dobrego sprawowania sie ska 
zanych może być na ich prośbę 
skrócony, jeśli upłynęła im już po
lowa tego terminu i jeśli przetniesz 
kali oni w ostatnim miejscu za
mieszkania nie mniej niż 2 lata. 

• 
Wyjaśnić należy pojecie kosz

tów sądowych, któremj sąd obcią
żył oskarżonych solidarnie. Koszty 

szych pięciu kategoryj. 6) pełnie-1 takie obejmują wszystko to. co sąd 
wydatko-

wniosku o winie oskarżonych sa 
modzielnie doprowadzają aż trzy. 
kategorie dowodów w postaci: 1) 
łaktów i okoliczności obiektywnie 
stwierdzonych. 2) skontrolowanych 
w świetle tych faktów mformacyi 
władz bezpieczeństwa. 3) logicz' 
nych konsekwencyj. wypływają
cych z nstaleti dostarczonych tak 
przez samych oskarżonych, jak i 
ich Świadków odwodowych. Nie-
przyznanie sie oskarżonych do wi
ny i zeznania świadków odwodo
wych przywódców Centrolewu o 
ttm, że do zamachu nie dążyli, nie 
może mieć znaczenia z uwagi na 
to, że oskarżeni i ci świadkowie, sa 
w tej sprawie zainteresowani nie-
tylko osobiście, .ale i politycznie. 

•koittiności łagodząc? 
Przy wymierzaniu kary oskarżo

nym sąd wziął pod uwagę, że z jed 
nej strony należy z całą stanowczo 
ścią poddać sankcji karnej ogrom 
szkodliwych dla państwa skutków 
zamierzonej zbrodni, z drugiej zaś 
należy uwzględnić okoliczność ła
godzącą winę oskarżonych, a mia
nowicie. że występna ich działal
ność została unieszkodliwiona w 
samym jej zarodku, że art 102 k.k. 
opatruje tą samą sankcją czyny 

związane z obaleniem ustroju pań
stwowego, zaś spisek udowodniony 
oskarżonyi.- dc takiego obalenia nie' 
dążył, że partie, do których oskar
żeni należą, maia karty w walkach 
o niepodległość Polski, że sami o-
skarieni. jak Witos. Bagiński, Lle-
berman. Barlicki i Kiernik położyli. 
większe lub rrniejsze' zasługi pod
czas tych walk, że w stosunku do 
żadnego z oskarżonych przewód są 
dowy nie dał żadnych podstaw do 
kwestionowania ich lojalności i 
przywiązania do Ojczyzny, że o-
skarźony Witos dobrze się zasłużył 
Ojczyźnie, stajać na czele rządu 
obrony narodowej w roku 1920 i że 
oskarżony Bagiński wykazał wy-
lalkowe poświecenie w swojej dzia 
lalności dla kraiu. Z tych wzglę
dów jako normalna karę wybrał 
średni, t. i. złagodzony w myśl.art. 
53 k. k. wymiar kary w sankcji 
art. K)2 cz. I k. k. ustanowiony, 
przyczem oskarżonemu Witosowi 
wyznaczył ze względu na powyżej 
przytoczone okoliczności półtora 
roku domu poprawy, oskarżonemu 
Bagińskiemu dwa lata. Liebermano 
wi. Kiernikowi i Barlickiemu 2 i pół, 
pozostałym po trzy lata' domu po
prawy. 

Kontr-proiekt sowiecki 
cło paktu nleatjresl z Rumunia 

nia obowiązków opiekuna lub kura | w związku z 
torą. 7) zajmowania stanowisk prze' wał. 
łożonego, wychowawcy lub nau
czyciela w zakładach naukowych 
publicznych lub prywatnych, jako 
też korzystania z praw nauczycie
la domowego. 8) zajmowania stano 
wisk sędziego polubownego, jak 
również członka zarządu masy n-< 
padlości. adwokata lub pełnomoc-

Stanowl to bardzo poważną po
zycję. wynoszącą kilkadziesiąt ty
sięcy złotych. 

Skutkiem solidarności na każ
dym z oskarżonych może być po-

BNKARESZT. 13.1. - Po na
wiązaniu kontaktu pomiędzy ru 
muńskim charge d'affaires w Ry 
dze p. Michałem Sturdza a dele 
gatem sowieckim Stomoniako-
wem. przedstawiciel Rumunii 
wręczył przedstawicielowi So
wietów rumuński projekt paktu 
nieagresji. 

Podczas drugiego spotkania 
obu delegatów, delegat Sowie
tów przedstawił kontrorojekt. 

nika w sprawach toczących sie w I cych na nich części. 

szukrwana cała suma. a ten który Przy okazji trzeciej konferencji 
wobec objekcii o charakterze za 
sadniczym. stanowiących dla 
rządu Sowietów prawdziwe 

ją zapłaci ma dopiero regres do po 
zostatych w granicach przypadają 

Zasłużony P lak 
• flowryce 

ÓUFFALO 13.1. 

Przesilenie gabinetowe we Francji 
Dymisj* rządu •». L va a DO rokowań ach z o. Harrlo *em 

spraw biezą-Późnym wieczorem 4 12 b. m. pozycje współpracy z Lavaiem. Idarsze załatwianie 
zapowiadane od paru dni przesi- i Po odbytej rozmowie z Lava-1 cych". 
Jenie gabioerowe we Francji sta-j Jem,. Herriot oświadczył kż oso-i Na zakończenie prezydent re-

Jeden z aaj- ło sie faktem dokonanym. Ibiście jako deputowany będzie publik i oświadczył, że iu-tro rano 
wybitniejszych Połaków w Ame- Poprzedziło je odUanie przez popierał Lavala we «*szeiki;h'o godz. 9.30 przystąpi do dałszych 
Tyce dr. Franciszek Fronczak nrinrsirów wraz z p. Briand'em jkwesfjach, dotyczących kitere-: narad. 
obchodzi obecnie srebrny jubi- «*zysifcicb tek do dyspozycji p. sów narodowych. (PAT.). W kołach poftrycznych przy-
teusz swego urzędowania na sta Lavala i nieudatne Tokowania | PARY2, 13.J. Premier Laval f puszczają, że zwróci się on po-
nowisku komisarza zdrowia premjera z grupą radykałno - so- | przedstawił prezydentowi reiwi-j wtórnie do premiera ustępującc-

'nriasta Bufialo. 
Na ręce jubHaia nadeszły set 

U depesz gratulacyjnych. 

6.z 9000 pro:tftóv 
załatał koawe. St. Ziedn 

ciaiteyczną o udziale jej w zre-
konstmowafiym gabnecie. 

I O przebiegu tych wydarzeń m 

I
formują poniższe depesze: 

PARYŻ. 13.1. Po o*rz>-maniu 
vszys*ich tek do dyspozycji, p 

hHki z*:orową dymisje całego go gabiietu. ponieważ dymisja 
gabrne4U. |p. Lavala nie była konsekwencją 

O gedz. 2220 p. LarwaJ opuści!: wyrażonej nieufriości przez Izbę. 
pałac pre/yxien-.a. Oczeskującym |̂  Można -rzypuszczać, że Laval 
go cłziennkarzom oś»'iadczył. że przyjmie powierzoną mu misje i 
przed chwilą złożył na ręce pre-

'Lava! zaofiarował tekę spraw za'zydenta repub?Ki swoją dymi-
ją będzie treHował doprowadzić 

do pomyślnego końca 
WASZYNGTON 13.1. W prze granicznych Herriotowi. przyrze, sje. zarówno jak i dy-misję Dziś prezydent Doumer przyj-

dagn czternastu dni od «war- k a i * i*> reprezentację gnipy so^wszystkfcli cztenków gablneru. |mie k o ' ^ 0 prezydenta senatu p 

wając kandydatury nowych rrfl-
nistrOw, dzienoiiki powtarzają w 
datezym ciągu nazwiska PauJ 
Boncour'a jarko ministra spraw 
zagramicznych i Tardieu łub Pain 
leve*go jako mm-tetra wojny. W 
każdym bądź razie wycofanie 
się Branda z życia politycznego 
na TJeŵ en przynarmniej okres. 
zdaje się być rzeczą postanowio
na, Wedikiig ki for mac yj „Petit 
Pairisien", Briand w naSMiższych 
dniach onuśc' Paryż i uda się na 
dłuższy wvnor"-nek do Coche-
rel. " ' d7isie^zv przyniesie 
oiewą^fwre wj^aśTiienie syiua-
cj. (PAT.). 

„non possumus", delegat Sowie 
tów przedstawił rozmaite Jor-
muly.( które zkolei uznane zo
stały'przez stronę rumuńska zą 
nie do przyjęcia. W chwili b-
becnej sytuacja jest więc bez 
zmiany. 

W ciągu dnia dzisiejszego ru
muńskie ministerstwo soraw za 
granicznych wyśle do Rygi dla 
D.-Sturdzy pełnomocnictwa do 
prowadzenia- rokowań dla przed 
stawiania wyników narad rządo 
wi rumuńskiemu; 

Pierwsza senatorka 
w Slanech Z!erJnocion,th 

WASZYNGTON. 13.1. — Do 
senatu Stanów-1' Zjednoczonych 
wybrana została Po raz pier
wszy w historii Stanów kobie
ta, jest nią pani Caraway, demo 
kratka, która wybrana została 
w wyniku wyborów uzupełniają 
cych w Li tle rock w stanie Ar
kansas na miejsce ]e] zmarłego 
męża. (PAT). 

.Poparzone słone 
'warioid 4 milcnśi* Ir. 

ANTWERPJA. 13.1. — Ubie 
glej nocy wybuchł pożar w tu
tejszym cyrku, niszcząc maga
zyn oraz budynek, w którym 
znajdowały sie słonie.. ' Dwana-"-
ście słoni odniosło ciężkie popa 
rżenia. Szkody obliczają na 
4,000.000 łranków. 

cia sesji kongresu wniesiono do cjalnych radykałów w rządzie,! Po złożeniu dymisji kancelaria 
obu Izo nie mniej, niż 9.000 pro- odpowiadającą jej liczebnemu prezydenta ogtosrła następujący 
jęków ustaw. znaczeniu. .komunikat: 

"lit wszystkich tych projektów, PARYŻ, 13.1. Obecni w Pary-| „P. Pio:r Laval w towarzystwie 
Izba. niższa w tym czasie uchwa ża członkoftie grupy sorjaFhiicłi wszystkich członków rządu udał 
lila sześć; reszta czeka' na za- radykałów postanowił jedno- J się do Pałacu Elizejskiego o g. 
'atwtenie. Imyśtnie 80 głosami odrzucić pro- 22-ej. ażeby złożyć na ręce pre

zydenta republiki dymisje gabi
netu. 

P. DoumeT przyiął dymisje i 
po podziękowaniu członkom rzą
du za okazaną pomoc prosił o 

Pobory ur?eJncze i (IkraAy 
w * | s " U ! o budź cie Prezydiea Uiii Mlis'rt» 

Komisja budżetowa Sejmu'przedstawicieli opozycji w«ce-
obradowała wc?orai nad budie-'minister Stamirowski oświad-
tem prezydjjm Rady nrin"^irów. czył. że żadne redukcje etatów, 
Obecny był wicemin. Stąmirow- ani uposażeń urzędników nie są 
*kL | przewidywane, a także, że roz-

P. Czapirslr. domagał się od- mowy lokalne, prowadzone we 
ro:zenia obrad do czasu przy- Lwowie przez władze admini-
byc.a premjera Pryjtora. Prze- stracyjne nie upoważniają do 
wodniczący Byrka nie dopuścił wirosków o sensacyjnej zrrrta-
do glosowania nad tym wnio- nie kursu w połitvre względem 
•kem. I Ukraińców. y 
- W odpowiedzi na zapytania I 7 

Nowa bariera wywozowa 
prart Mtzya atatea i drzewa 

Tr^tooSd nasze*, wywozu' Czechosłowacja jesl; i w ^ o y m f ^ ^ / o ftJSFUf^ 
•wzrastają w driszym ciągu. naszym odbiorcą. W r. 1930 wyi<|0 kwoty IM mli. 432 ry* ń. Inne 

Jak donoszą z Pragi, rząd cze- wóz węgla polskiego do Czecho Aktywa wyaoszą kwot« tsi miij. so iy-
Aortowadd zamierza ogłosić'słow^cji wyniósł bHsko 7 i p ó l ! " O T * 

które wpro- nfllj. kwłntałL łącznej 

Lebrun'a. prezydenta Izby depu'o 
wanych p. Bouisson'a oraz przy
wódców glówniejszych party]. 

PARYŻ. 13.1 Kryzys gabineto 
•xy wywołał w prasie różne ko
mentarze i prognostyki. Wię
kszość dzienników jest zdania, że 
wobec niechęci radykałów wzię
cia udziału w gabinecie Lavala. 
nowy lego gabinet będzie się róż 
ntł od dotychczasowego tylko 
d lbnem' modyfrkacjaml. Wysu-

W.ciej złota i obcych walut 
• błlansie Banku Poisk ego 

Blans Banku PcMdezo w pierwsza I W pasywach pozycja Darychmiasi 
dekadę stycznia r. h, rykizuit zapas płatnych zobowlązafl wirosta o 50 milj. 
złota 600 mBJ. 4H tjrs. zi, u l o 30 tys.. 193 tys zł. do 263 nrilj. 422 rys, zł. O-
il. wiecel nit w poprzednie! dekadzie, bieg biletów bankowych zmniejszył sie 
Piernadze > naJeżnołci zagraniczne, za 
llczoae do pokrycia zwiększyły sie o 
412 tys. zł do sumy 88 milj. 407 tysj zł., 
natomiast liezaliczone do pokrycia 
zmniejszyły sie o 1 milj. 329 tys. zł. do 
tomy 124 nr&l 116 tys. zł. 

Portfel wełdsowy wykazuje odciąże
nie o 18 mil). 504 rys. zł. i wynosi 651 

nowe zarządzenia, 
wadzi znaczne ogranie zen la 
przywozie węgla kamiennego o-
raz drewna z PołsU. 

Zwłaszcza v zakresie •węgla, 

Pól 
wartości! 

około 27 mflj. zł. W rym sam>... 
okresie wywóz drewna surowe
go z Polski do Czechosłowacji o-
siągnął sumę około U mUL zł. 

o 81 rnRJ. 257 tyj. ił. do 1.137 milj. 5 tys 
złotych. 

Stosunek procentowy pokrycia obie
gu biletów i natychmiast płatnych zo
bowiązań Bankti wyłącznie złotem wy 
nosi 42.87 proc, czyH 12̂ 7 proc po
nad pokrycie statutou-e. pokrycie kro-
szcoo-o - walutowe 49.19 proc, czyn 
9.19 proc. ponad pokrycie statutowe. 
wreszcie pokrycie zlotem samego tyl
ko ob:egu biletów bankowych wynosi 
52.81 proc 

Nowe wyzwań e dla Briin rga 
Ciula cenie orzywódty hiterowrdw 

BERLIN. 13.1. — Tel. wł. -
Przemawiając na zebraniu w Ke 
pnem przywódca frakcji narodo
wych socjalistów Reichstagu, dr 
Frick dał odpowiedź na pytanie 
jakie stanowisko zajmą hitlerow
cy wobec projektu parlamentar
nego przedłużenia urzędowania 
Hindenburga. 

— Odpowiedź narodowych so 
cjallstów brzmiała: „Nie!" — 
oświadczy! Frick. W ewentual
nych wyborach narodowi socja
liści również nie ruszą palcem 
by poprzeć Briininga, przeciwnie 
jeżeli gabinet Briininga nie znik
nie przed wyborami, wówczas, w Monachium w roku" JyTŚC 
narodowi socjaliści odkomende-l (j^y) 

Rew z a w Demu Robo!n;czym 
na przpdmeatlu Wiednia 

WIEDEŃ 13.1. Rewizja w do-1 dzielnicy Ottakrłng wzburzenie, 
mu robotniczym w rkie.nicy wit zwłaszcza mhnMk-v ifmr»m.i*tv«! 

rują ze swoich szeregów kandy
data. na którego będą mogli li
czyć bezwarunkowo. 

Oświadczenie Fricka ocenia
ne jest powszechnie lako nowe 
rzucenie rękawicy Bruningowi 
w celu wywarcia nacisku na Hin 
denburga ażeby oddalił się od 
swego kanclerza. 

Kandydatem narodowych so
cjalistów na prezydenta Rzeszy 
o którym mówił Frick iest, jak 
powszechnie wiadomo,, gen.^ron 
Epp, organizator i dowódca ar
mji bawarskiej, walczącej prze
ciw rządowi komunistvcznerm» 

G I E Ł D A 
I narodów, liczące ogółem 250 za (HELPA WARSZAWSKA tolejowa 100,00 tw proc); • proc. LŁ 

- W**y I 4*fT : Barki gosp. krajów. 94J0 g61.68): 8 "^Mk/lo,' 
•JoUry SL Ziedaoczonrcłi 4*1 i p6Ł proc obłit. Baako gosp. krajów.MJOa\ lW°?™ tow- . . 

Belgia 124J05: CdaJsk 173.73; Hobadja (16I.66J: 7 proc IZ. Banki gosp. kraj. I Reprezentacje 
KUB ' 

S e de m nas: e narodów 
• zlmo.yth igrzyskach olimpijskich 

NOWY JORK, 13.1. — Korni-1 Czechosłowacja, Firtanrlja, Frań 
teł OfimpWri Stanów Zjednoczo cja. Japonja. Norwegja, Połłka, 
nyc* zławdadamla, że w igrzy- Niemcy. Rumunia, Szwecja, 
akadi zimowych w Lakę Plactd Szwajcaria, Węgry, Włochy, An 
wezmą udział reprezentacje 17 gija 1 Stany Zjednoczone. 

•Jak 173.75; Hilarija (161.661: 7 proc. LZ. Bankii gosp. krai! Keprezentacje Swe do Lakę 
Loadmk. «M6 - 30»: Sowy 8 3 ^ (w procj; 7 proa obUc Biakn PlSCld przysyłają państwa nastę 

Jork łtatei) tszi: Parył 34.99; Pra- (<wp. kraiow. 83a (w proc): ( proc.' pujace: Anstrla, Belgia. Kanada. 
Cl 26.41 I PM: Srwajcartl 174.r0. . LZ. Banki rolnego 94 00; 7 proc LZ.I Z ^ . ""Kia, ^anaaa, 

Papluj inertowi Banki rolnego 83.25; 4 I pał proc LZ. 
' 7 proc pat. staWizaCTina 53J0 — ziemikie 41 JO; 5 proc. LZ. Warszawy 

850O — MO0 (v prac): 4 proc pei." 51/JO - SOJO; 4 I pół proc LZ. Wir. 
iiwnrrcrhn sojowa 92.50; 4 proc suwy 47.71 — 4U0: S proc LZ. War-
poi. arwaitycypa t*JK - 84.50 — t H wy UM - 62.28 — 63JM: S proc 
84.25: i moc paJstw. poć prenjowi LZ. Łodzi 60.10: 6 prac oWg. pac nt 
wJłucwa 4129: 5 proc konwenypai Wariz. z r. 1936 8 I 9 MB. 33.75 
4MK 6 PNC pat. dolarowi 5108 - Ak4a . 
54.40- HJOO (W proc); 10 proc pat' Baa* Pofckl lOŁCft * 

Kanada jest Jedynym krajem, 
który obsyła zawodnfkairri swy
mi wszystkie konkurencje olim
pijskie w Lakę Placki. 

Orkan szaleje w Ameryce 
I I I osób ranionvch 

BIRMINGHAM (stan Alaba
ma) 13.1. — Na pomntczu sta
nów Alabama i MrssJsslpi szalał 

wieczorem tornado, któ 

ry wyrządził WTeMe spustosze
nia. 

Trzy osoby poniosły śmierć, 
zaś zsróra sto odniosło rany-

deńskiei Ottakring, dokonana 
przez policję, wydała następują
cy rezultat: znaleziono 750 kara
binów manHcberowskich, 6 kara
binów maszynowych, znaczną 
liczbę częście skłaikwych kara
binów, 12.000 naboi i znaczną i-
lość szabel, sztyletów, bagnetów 
i t. d. . 

W skrzyniach znaleziono ba
lony szklane, zawierające ma
teriały chemiczne dla wytwarza 
nia gazów łzawiących. 

W czasie rewizji panowało w nu 

zwłaszcza robotnicy kormmls-tycz 
II usiłowali wywołać zaburzenia, 
co rm się-jednak rrie udało.' 

Zarząd stronnictwa socjal-de-. 
mokratycznego ogłasza oświad
czenie, w którem powiedziane 
Jest, że robotnicy zbroją się dla 
obrony republiki. 

Pświadczerfre zarzuca władzom 
rządowym, iż urządzają rewizje 
tylko u socjalnych demokratów, 
natomiast pozostawiają w spoko 
ju tych. którzy jawnie czynią 
przygotowamła do zamachu sta-

Na drucie telegraficzny 
ibllska rdaleka 

— Premier Laval konferował dn. 12 
b. m. z ambasadorem Chłapowskim. 

— Termin sesji konitsjl Paneuropej
skiej w Genewie odroczono na czas 
nieokreślony. 

— W Londynie grasuje grypa, któ-
rej ofiarą padło w ciągu tygodnia 500 
osób. i 

• - W Sofii zosta! zastrzelony 7 

strzałami na ulicy zwolennik 
rowa — Toczków. 

— B. minister Curtios został powo
łany do rady nadzorczej dóbr ks. 
Pszczyńskiego. \ ^ 

— Na ulicach Bombaju podpalono 
demonstracyjnie ubrania pochodzenia 
zagranic oiego 

http://174.r0
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Z wysp Azorskich do Gdyni 
,lskęa" wraca do krain .— Szfeupał no Oceanie — Serdeczne przyjęcie w Antwerpii 

Po 12.000 mil morskiej żeglugi . 
Rano dnia 15 września podnieśK-

roy po raz szósty kotwice i wy-
raszyi-śmy do Europy. 

fCika diii podróży do kanału La 
Manche pj/esziy przy zmiennych 
w.atrach spokojnie i dość pomyśl-
r:e. Jedynie motor w drodze zaczął 
nam odmawiać swych usług, to lei; 
przeć.wne wiatry u wejścia do ka
nału zmuszają naszego dowódcę do 

' powzięcia decyzji nieczekaoia na 
sprzyjający wratr. lecz udania się 
dłuższą, jedoakże pewniejszą, dro-, 
gą dookoła wysp Angij: i nie zacho
dząc do Antwerpii — następnego e-
tapu podróży — skierowania się' 
wprost do GdynL 

Wyruszamy wiec na północ rzu 
"cani przez ogromne. dochodzące • 
do ośmia metrów fale oceaniczne, 
które przez sześć diii aiaknją' 
„Iskrę" ze wszystkich'stron. -

Wiatr silny. w szkwałach docho
dzący do huraganowego, zmusza 
nas refować żągie. 

Idziemy wciąż dalej na północ: 
albowiem, przeciwne wiatry nie da-' 
ja możności skręcić na wschód. 
Przechodzimy już ostatnią na pół-
adcy grupkę wysepek angielskich, 
wreszcie dnia 3 października obcbo 
dżiny wyspy £heUandzkle, leżące 
ca szerokości geograficznej, około. 

' 61 s*. na północ od równika, skąd 
•obserwujemy skrawek zorzy po
larnej i s i«camy na morze Pół
nocne. 

W m:cdzvczasie' załoga maszy

nowa, pracująca ^ bardzo trudnych' 
warunkicfl z powodu wielkiej fa
li, naprawia moior, który przy pró
bie pracuje dość dobrze, wobec cze 
go dowódca zmienia swą poprzed
nią decyzję i postanawia zawinąć 
do Antwerpii. 

I oto 12 października wchodzi
my do ujścia rzeki Skaldy, przecho 
dzimy terytorium holenderskie i 
nazajutrz rano bierzemy holownik. 
który pomaga nam wejść do szhi-
zy. 

Tu wzięliśmy pilota i po godzi
cie przycumowaliśmy się do molo 
w porcie belgijskim — Antwerpia. 

Przyjęto tu Jskre" 
z wyjątkowo serdeczną gościn

nością. 
a dzięki umiejętnej propagandzie 
prasowej, rozpoczętej na kilka tygo 
dni przed naszem przyjściem, pobył 
nasz w Antwerpji był nieprzerwa
ną manifestacją na rzecz Polski i 
polskości 

Sukces, osiągnięty przez Jskre", 
podobno był większy, aniżeli jaka
kolwiek inna wizyta marynarki 
obcej. 

Już przy podejściu Jskry** doi 
molo zauważyłem grupę oczekn-1 
jących nas osób. stojącą na brze
gu. Byli to miejscowi przedstawi
ciele Polski w towarzystwie dwa 
belgijskich oficerów komplementa-
cyjnych oraz kapitana portu i je- ] 
go zastępcy. 

Natvchmast po przycumowaniu 

Marynarze .•Iskry" z wieńcem na grób Żołnierza Nieznanego w Antwerpii 

M 
w* 

** -

okrętu dowódca zaprosił oczekują
cych panów do siebie, poczem u-
dał się w towarzystwie konsula ge 
neralnego R. P. w Antwerpii, pana 
Bilińskiego, na złożenie oficjalnych 
wizyt miejscowym przedstawicie
lom wojskowych i cywilnych 
władz, którzy rewizytowali go na 
„Iskrze" jeszcze w tym samym 
dniu. 

Po południu na czele delegacji 
od okrętu, złożył dowódca wieniec 
na grobie Nieznanego Żołnierza. 
nazajutrz zaś wyjechał celem zło
żenia wizyty posłowi R. P. do Bru
kseli. 

Przyjmowano nas w Klubie Pol
skim. w magistracie miasta Ant
werpii. wreszcie w miejscowem ka
synie garnizonowem. dokąd udaliś
my się po złożeniu wiązanki kwia
tów na innym pomniku Nieznane
go Żołnierza, ustawionym na jed-
nem z podwórzy koszarowych. 
Tym razem uroczystość odbyła się 
bardzo podniośle, w obecności 
dwóch kompanii honorowych i or
kiestry. która odegrała 
hymny narodowe polski I belgijski, 
•ednocześnie z podniesieniem na 

szczyt masztu bandery polskiej 
Na przedstawieniu galowem w o-

perze, urządzonem przez British 
Legon z okazji dziesięciolecia ist
nienia. teatr był udekorowany fla
gami polskiemi, belgijskiemi i bry-
tyjskiemi, oraz tarczami z herbem 
Polski. 

W przeddzień odjazdu mieliśmy 
nabożeństwo, odprawione na po
kładzie „Iskry" przez kapelana por 
tu. który sam uprzejmie zapropono
wał nam swoje usługi, resztę zaś 
dnia.'.ego użyliśmy na przyjęcie 
gości na „Iskrze" i wydanie obia
du , w hotelu dla przedstawicieli 
władz., miejscowych i przedstawi
cieli obcych państw. 

W międzyczasie 
oficerowie i podchorążowie „Iskry" 
zwiedzili miasto, nieprzebranie bo
gate w zabytki architektoniczne. 
Byli na wszystkich wystawach. 
w muzeach, teatrach i t. p. i odby
li wycieczkę poza miasto. 

Pobyt w gościnnym porcie wspo 
minam z prawdziwą przyjemnością. 
Przyjęto nas szczerze, wynajdywa-

| no najrozmaitsze sposoby, by do
starczyć nam jaknajwięcej rozry
wek, a czyniono to z niekłamaną 
sympatią i otwartością. 

Lecz oto nadszedł dzień 19 paź-
i'7 --*v'--r- n- V*̂ rvm nrtkntwic7v-

Przejście to odbyliśmy poprzed
nią drogą przez kanał KilonskL 
przy słabych lub średnich zmień-
nych wiatrach. Rano 29 październi
ka ujrzeliśmy na horyzoncie biała 
igłę latarni morskiej Rozewie, w 
południe przeszliśmy latarnię Jastar 
nia, poczem holowani przez 0. R. 
P. „Komendant Piłsudski", który 
wyszedł nam na spotkanie, o godzi
nie 3 po południu weszliśmy do por 
tu wojennego w Gdyni i przycumo-, 
waliśmy się do molo. 

Podróż, jaką odbyliśmy, whcza-
jąc postoje, 

trwała 166 dni, 
w ciągu których zrobiliśmy około 
12.000 mil morskich, czyli 22300 
kilometrów, licząc razem z „mane
wrowaniem pod wiatr.". 

Tak zakończyła „Iskra" swą, 
czwartą, daleką podróż. 
. Rdzuatrując wszystkie jej wyczy 
ny żeglarskie, stwierdzamy fakt, 
że nietylko wielkie okręty oceani
czne mogą pływać po świecie, lecz 
dostępnem to jest również i mniej
szym jednostkom. Jednakże musi
my przyznać, że w tych warunkach 
pływania, potrzebne jest duże do
świadczenie, odwaga i wytrzyma
łość, których, jak widzimy, nie bra
knie naszym marynarzom. 

To też dank się należy naszym 
śmiałym żeglarzom za dzielne re
prezentowanie bandery polskiej \r 

Sztorm (burza) na Atlantyku Zdjęcie z pokładu Jskry"". 
* i .. 

Sędzia sam zwątpi! 
o siry m wyroha 
Znowu niemiecka pomyłka sadowa 

W roku 1929, w kwietniu mlo j Istotnie, w czasie tej rewizji 
dy piekarz Hermann Pohl został okazało się, że 

.skazany fla 10 tai więzienia 
za zamordowanie niejakiej Elzy 

Schulz. •• 
.Pohl odsiadywał karę. 
Tymczasem przed kilkoma ty 

-Eodn:am> sędzia, który wydal 
ten wyrok przejadając akta, za 
czaj rozmyślać nad wątpliwo
ściami. które mu się nasunęły. 

Wyrok 
- wydal mu się niesłuszny. 

Sędzia .sam zaczął się starać 
o rewizję procesu. 

morderca był niejaki Schiwek, 
wielokrotnie karany -przestępca 

Uczciwy sędzia przyznał się 
do swej pomyłki. -

Pohla wypuszczono z więzie
nia. Jest to chyba jedyny wy 

Wspaniale krzewy bananowe na Azorach. 

Co wróża gwiazdy na dzień 14 styczna? 
Noilwe niepokoje luli iłudzenfa 

padek, kiedy sędzia sam zwąt-jDyplomacja z wizytą na Jskrze" w porcie Antwerpii. Na zdjęciu | 
pił o swym własnym wyroku. konsul i wicekonsul z małżonkami oraz attache wojskowy z Paryża 

Aktywność, chęć 
wprowadzenia 

swych zamiarów w 
czyli, połączona z 
większą odwagą • i 

bezwzględnością 
aniżeli zazwyczaj 
— to charaktery

styczne nastroje dnia dzisiejszego, kto 
ry może nam przynieść nowe pomysły 
dobre ide/e i projekty. 

Nadaje się on do zajęć technicznych, 
prac nad metalami, nabywania broni, 
narządzi, stali, lak również i stosunków 
z wolskowymi, policla, technikami, me 
chanikami i chemikami-

Gorszy jest natomiast dla załatwiania 
spra-w towarzyskich, wizyt, zawierania 
związków przyjaźni i małżeństwa, loka 
ty kapitałów i wogóle spraw pienięż
nych jark również i wszelkich operacyj 
głowy. 

Na ogól dzień dzisiejszy nie wykazu-

WnRZUEHT 
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Kryminalna zagadka dwu sobowtórów 
Rabunek w banku czy przejażdżka na jachcie? 

Urzędnik, który otworzył ka
sę, zbladł. 

— Panie dyrektorze— Panic 
dyrektorze- — jęczał. 

— Co się stało? — spytał dy-l 
rektor, zrywając się z miejsca. 

— Panie dyrektorze, 

P o węcze-a edrn- fc w1vfń«bich 

t ttwtecaW mnitn tMzlfe* BlMuimtn 
śyktMonwi baW WTMUIC* oraan, aaaaaai 

Pilazzo Yaaazla t-
l an przw~Pł£ikźi. 

w worku zamiast pieniędzy, któ
reśmy wczoraj włożyli, są... dro

bne kamyki. 
Istotnie, tak było. 

JW jaki sposób mogło (się coś 
ozdobnego stać w pilnie strze
lonym przez policję i detekty
wów banku cbrcafowskim, nikt 
nie miał pojęcia. 

Podejrzenie zamiany worków 
padło na niejakiego Cronina, któ 
ry krytycznego dnia przyszedł 
do biura i był chwilę sam w po
koju, w którym znajdowała się 
kasa. i 

Policja wkroczyła na salę re^ 
stauracyjną pewnego wykwint
nego hotelu, 

gdzie Cronin spożywał obiad. 
— W imieniu prawa aresztu

ję pana, panie Cronin, — powie
dział komisarz uroczyście 

Ale ten obruszył się. 
— Panie komisarzu, nie znam 

żadnego Cronina- Jestem Sylwe 
ster z Brooklynu. 

Aresztowano go Jednak. 
I ru 

sprawa zaczęła się kompliko
wać. 

Woiny biurowy stanowczo po 
znawal w aresztowanym Croni
na. Ten zaś postawił świadków. 
tórzy zeznali, iż jest on Istotnie 

sylwestrem z Brooklynu i że w 
. rvtvcznej codzinia 

znajdował się na swym yachcle 
daleko od Chicago. 

Musiano go więc wypuścić. 
Tegoż dnia na dworcu w Chi

cago aresztowano człowieka, 
wyglądającego zupełnie tak sa
mo jak Cronin. 

Ale ten spojrzał dumnie na po
licjantów i powiedział: 

— Ależ, panowie, jestem Syl
wester. któregoście przed godzi
ną wypuścili. 

Policja 
stanęła wobec zagadki. 

W parę godzin potem w po
ciągu pospiesznym, niedaleko 
Chicago, aresztowano trzeciego 
Sylwestra. Mimo, iż on 

także przedstawiał doskonałe 
alibi. 

aresztowano go. 
Nastąpiła konfrontacja dwu z 

pośród licznych aresztowanych. 
I tu wszystkich ogarnęło zdu

mienie. Dwu ludzi aresztowa
nych 

wyglądało niemal Identycznie. 
Który z nich był Cronin, a któ

ry Sylwester? 
Poddano ich pod krzyżowy o-

gień pytań, pokazywano kasę i 
zamieniony worek 1 stało się coś 
zdumiewającego. 

Obaj identyczni ludzie 
zaczęli się plątać w zeznaniach, 
obaj zdawali sit być winaL Oka

zało się, że jeden ! drugi jest 
Croninem, a także Jeden i drugi 
Sylwestrem. 

Dalsze badanie wykazało, że 
była to para sobowtórów-prze-
stępców, która, korzystając ze 
swego podobieństwa, wymykała 
się długo z rąk sprawiedliwości. 

ie żadnych specjalnych pass pomyśl
nych. a te wpływy kosmiczne — cho
ciaż niezbyt siłne — będą raćzed niedo
myślne. 

To też leplel dziś spraw ważniej
szych nie załatwiać. v 

Wczesne godziny ranne mogą- nam 
inż przynieść jakieś trudności, drobne 
straty, zamieszanie w sprawach linan-
sowych, niezdecydowania lub też nie
porozumienia z kasjerami, buchaltera
mi, pośrednikami i agentami. Nasze in
tencje mogą zostać w tym czasie złe 
zrozumiane. 

Po godz. 15-eJ mogą .sfe zaznaczyć 
jakieś rozczarowania lub drobne niepo 
rozumienia z osobami płci odmiennej. 

Wieczór zapowiada Sie niezbyt spo
kojnie. 

Dziecko dziś urodzone — bardzo afc- -
tywne, przedsiębiorcze, samodzielne — 
zapragnie stać na czele-i zajmować sta 
nowisko przodujące. J.SJK 

Rado w i r zawske 
G. 11.58: Sygnał czasu i hejnał z Kra 

kowa. O. 12.15: „Co dają związki hodo 
wlane". O. 1235: Koncert szkolny z Pił 
harmonii Warsz. Q. 15JO: Program dla 
dzieci młodszych. O. 16-20: Lekcja je
żyka francuskiego. O. 16.40: Przemówię 
nie z okazji święta „Rodziny Wojsko
wej". a 16.50: Płyty. O. 17.10: „Zmień 
ne losy pomnika Mickiewicza w Wil
nie". Q. 17.36: Koncert kameralny. O. 
19.15: Skrzynka oocźtowa rolnicza. OL 
19.35: Płyty. O. 20.00: reUeton p. t 
„Perpehnmi mobile" O. 20.15: Koncert 
europejski z Belgradu. O. 22.00: „Powo
jenne nowalie gwary warszawskie]. O. 
22.30: Muzyka taneczna. 

Pogrzeb Irancushiefo minittra u>ojnv 
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S P R A W A SKASOWANIA W O J E W Ó D Z T W A BIAŁOSTOCKIEGO 
Poruszane ostatnio przez nie

które pisma miejscowe alarmu
jące pogłoski o- rzekomem ska
sowaniu naszego województwa 
jaz z dniem I-go kwietnia, r. b. 
należy przyjąć z pewną rezer-
wlą. Na podstawie V tomu ma
teriałów Komisji do usprawnię 

ka, podlaska, Suwalszczyzna i 
Grodzieószczyzna). • T r u d n o 

Przyjęci przez t. Wojewodę 

; 

Ran'Wojewoda przyjął wdn. 
wczorajszym: p̂  Lucjana Wit-

"administracii nadesłanego i kowskiego starostę ostrowskie-
MiejskienJu Komitetowi Obywa-i go, p.p. Antoniego Rączaszka 
telskiemu i dołączonej don ma- prezesa 4 p. Micbała Goław-
py, nie można jeszcze przesą- skiego sekretarza T-wa Przyia-
dzać sprawy. Szkic podziału ciół Literatury i Sztuki, p. Ma-
bowiem opracowany został wjrjana Narbuta prezesa O. T. O. 
roku 1929. Motywacja w odnie- r K. R. i p. Jana Rzeczhow-
sieniu do skasowania woje- skiego prezesa nadbużańskiego 
wódzlwa białostockiego jest bar- I koła porad sąsiedzkicb z pow. 
dzo zwięzła i nie zawiera nic bielskiego, którzy przedstawili 
nowego poza wysunięciem tezy p. Wojewodzie stan rolnictwa 
regionalnej {4 grupy- mazowiec-1 w powiecie. 

^ _ _ ^ _ _ TT — 

Ważne dla p r z e m y s i o w c ó w 
SPRAWA ZWOLNIENIA OD ZAKAZU 

przywozu poszczególnych party] towarów 
Izba Przemysłowo-Handlowa Warszawska 20, tel. 1-56). tam-

w Wilnie podaje do wiadomo- że znajdują się blankiety do od-
ści osób zainteresowanych, że I powiednkh podań. 
podania o zwolnienie od żaka- ^—^^i^^^—^mm^^m^^^^ 
pi przywozu poszczególnych 
partyj. towarów należy złożyć 
do Izby najpóźniej do dnia 16 
stycznia b.r. łącznie z /doku
mentami kupna oraz opinią 
zrzeszenia gospodarczego. Bliż
szych szczegółów w tej mierze 
udzielić-może Związek Prze
mysłowców ' w Białymstoku (ul 

przypuszczać, aby celowość 
skasowania województwa mo
gła opierać się na tych 26 wier
szach, któremi uzasadniono na 
komisji tę decyzję, nie podając 
motywów natury politycznej i 
gospodarczej. Zadaniem Miej
skiego Komitetu Wykonawcze
go powinno być obecnie opra
cowanie nowego memoriału u-

zasadniającego potrzebę istnie
nia województwa. 

W związku z powyższem, do
wiadujemy się, iż następne po
siedzenie Komitetu do spraw 
związanych z projektem skaso
wania województwa odbędzie 
się w poniedziałek, dnia 18 bm. 
w gabinecie preaydenta miasta 
p. Hermanowshiego. 

Trzeba płacić zal iczkę 
na poczet podatku obrotowego 

Jak już podawaliśmy termin 
płatności IV-tej {zaliczki na po
datek obrotowy za rok 1931 
upływa z dniem 15 stycznia 
1932 r. 

Nowy termin płatności (15.111 
1932 r.) tych zaliczek, w związ
ku z ogłoszoną nowelą do usta
wy o podatku przemysłowym 
dotyczy roku podatkowego 1932. 
Dlatego też płatnicy podatku 
obrotowego obowiązani są uiścić 
w terminie do dnia 15 stycznia 
1932 r. IV-tą zaliczkę na po

czet podatku przemysłowego od 
obrotu. 

Niewpłacenie w tym terminie 
pociągnie za sobą konsekwencje 
ustawowe. 

Sprawozdanie pose lsk ie W. 
Jak już pisaliśmy, w dniu 17 

b. m. o godzinie 18-ej w Sali 
Resursy Obywatelskiej stara
niem Rady Grodzkiej B.B.W.R. 
odbędzie się z udziałem posła 
Jana Walewskiego Wieczór Dy
skusyjny n. t. „Aktualne zagad
nienia polityki zagranicznej." 

Tematy sprawozdawczo—dy
skusyjne stanowić będą: Ostat
nie wizyty zagraniczne w War
szawie—Rokowania o pakt nie
agresji z Sowietami—Konferen
cja reparacyjna w Lozannie— 
Przed konferencją rozbrojenio
wą w Genewie—Kwestja jrepa-
racyj i długów międzynarodo

wych—Rola i zadania Polski w 
dobie obecnej. 

Z uwagi na ważność i aktu
alność zagadnień pożądany jest 
jaknajszerszy udział społeczeń
stwa na zebraniu. 

Z harty żałobnej 
Dziś odbędzie się pogrzeb 

ś. p. Włodzimierza Nałęcz-Sko-
morowskiego, b. Komisarza Kon
troli Skarbowej w Białymstoku. 

Wyprowadzenie zwłok z domu 
żałoby przy ul. św. Rocha 17 
nastąpi o godz. 2?ej po południu. 

Z frontu pracowniczego 
Z dniem 9 bm. wykończalnia 

Oppenhejma (Mickiewicza 35) 
wstrzymała drugą zmianę. Bez 
pracy pozostało 24 robotników. 

Z T-wa Esperantystów 
W miejscowem Towarzystwie 

Esperantystów odbyły się egza
min a 12 słuchaczy kursu ele
mentarnego języka Esperanto. 
Egzamina -przeprowadziła Ko
misja Egzaminacyjna Polskiego 
Instytutu Esperanckiego w Kra
kowie. W dniu 17 b. m. w lo
kalu T-wa przy ul. Zamenhofa 
Nr. 14 odbędzie się rozdanie 

s Komisja 
emerytalno • lekarska 

W- Urzędzie Wojewódzkim 
ostatnio urzęduje komisja eme-
rytalno-lekarska celem zaopin
iowania stanu zdrowia fuńkcjo-
narjuszów państwowych.. Dziś 
ostatni dzień urzędowania tej 
komisji. 

Wstrząsające zagadkowe morderstwo i samobójstwo 
Wczoraj o godz. 1 m. 30 po i łona z raną rewolwerową w 

południu mieszkańcy domu głowie 32 letnia Bronisława 
Nr. 14 przy ul. Cboroszczań-
skiej zostali zaalarmowani strza
łami rewolwerowemi rozlega
jącemu się z mieszkania Michała 
Abramowicza lat 32. maszynis
ty kolejowego. 

Na odgłos strzałów sąsiedzi 
spróbowali dostać się do Abra
mowicza, drzwi jednak były 
zamknięte, a od wewnątrz sły
chać było jęki Przy pomocy 
zawezwanej policji wyważono 
drzwi i wówczas oczom zebra
nych ukazał się wstrząsający 
widok. 

W kącie pokoju klęczała sku-

Stankiewiczówna, telegrafistka 
kolejowa, w kilka chwil potem 
w strasznych męczarniach za
kończyła życie. Niedaleko od 

Abramowicz, j były niej dogorywał 
który oddał do siebie 2 strzały 

Krytycznego dnia w miesz
kaniu Abramowicza, który od 
pewnego czasu z żoną swą nie 
żył (żona obecnie w Wilnie), 

bliskie 

Czy wiesz, że bezrobotni cierpią nędzę 
i trzeba im dopomóc? 

uy>y j jego bliskie znajome 
Kiedy 2 z nich opuściły miesz
kanie, Abramowicz podczas 
sprzeczki, wynikłej prawdopo
dobnie na tle zazdrości, za
strzelił Stankiewiczównę, po
czerń sam 2 strzałami pozbawił 
się życia. Przyczyna tej strasznej 
tragedii narazie nie wyjaśniona. 

Zwłoki mordercy—samobójcy 
oraz jego ofiary znajdują się- w 
kostnicy szpitala św. Rocha. 

2-gi Kurs O.P.6. przy Okręgowym Urzędzie Ziemskim 
W dniu 15 b. m. o godz. 17 

m n. 30 odbędzie się otwarcie 

Ostrzeżenie 
trui ifitiziaiiiii tfnźiżaii 

Władze wojewódzkie wydały 
zarządzenie organom kontrol
nym, wykonywującym dozór 
nad żywnością, by przy lustra
cjach w piekarniach i cukier

niach zwracały szczególną u-
wagę na drożdże prasowane 
które mogą być sfałszowane 
przez dodanie mączki (skrobi), 
przytem drożdże te są w ory
ginalnych opakowaniach i ban
derolach w ł a ś c i w y c h dla 
drodzy legalnego pochodzenia. 

W wypadkach wykrycia pod
robienia -należy oprócz donie
sienia karnego p o w i a d o m i ć 
Urząd Skarbowy. 

Przed ostatecznym 
WYBOREM 

naczelnego lekarza 
Szpitala Żydowskiego 
Dziś 14 b. m. o godz. 8-ej 

wiecz. odbędzie się posiedze-
Rady Szpitalnej, na którem 

rozpatrzone zostaną kandyda
tury na- lekarza n 
Szpitala Żvdowskiogo 

drugiego kursu instruktorów 
O.P.G. II kat. przy Okręgowymi 
Urzędzie Ziemskim. Kurs ten 
będzie się odbywał w lokalu 
O.U.Z. przy uL Rynek Kościusz
ki Nr. 3 trzy razy tygodniowo 
w poniedziałki, środy i piątki 
od godz. 18-ej do 20-ej. Na 
kurs zapisało się 30 osób. 

Kradzieże 

nanv będzie ostateczny wybór 

— W nocy U b. m. po wy
biciu otworu w ścianie muro
wanej piwnicy p. Józefa Czmu-
ta, właściciela sklepu radio
technicznego (ul. Kilińskiego 
Nr. 25) złodzieje skradli różne 
artykuły ogólnej* wartości 600 
złotych. 

— Lejba Rostker (uL Często
chowska Nr. 6) zameldował po
licji, że przychodząca służąca 
Irena Fiszer (adresu nie pa
mięta) podczas sprzątania w 
mieszkaniu zabrała mu różną 
garderobę na 100 zł. 

— W dniu 12 b. m. w miesz
kaniu przemysłowca p. Łaza
rza Poczebuckiego (uL Kupiec
ka Nr. 44) został zatrzymany 
pod zarzutem usiłowania doko-

naczelnego j nania kradzieży znany złodziej 
i doko- Dawid Goldzik. 

Za fałszerstwo wekslowe—6 mieś. więzienia 
Białostocki kupiec Symcha j temi wekslami za towar. 

Lin w 1930 r. sfałszował pod- Onegdaj został skazany na 6 
pisy, wystawione na 4 wekslach 
na sumę 2750 złotych, płacąc 

miesięcy więzienia z zawieszę 
niem na 5 lat. 

Złodziej i paser ukarani przez Sąd Okręgowy 
Dnia 8 października 1931 roku 

z mieszkania Władysława So
kołowskiego (Szosa Obwodo
wa Nr. 10) za pomocą oderwa
nia zamka w czasie nieobecno
ści domowników skradziono fu-

Płomienna noc 
Dziś wieczorem o godz. 8-ej 

min. 30 na scenie teatru „Pa
lące" zespół Teatru Objazdo
wego Sam. Woj. Biał. odegra 
świetną komedję Lengyela p. t. 
„Płomienna noc".. 

W akcie II, piosenkę „Gdy 
zapada zmrok" odśpiewa A. No
wosielski. 

tro damskie, różną garderobę 
oraz zegarek srebrny. Onegdaj 
na ławief oskarżonych Sądu 
Okręgowego zasiedli 33-letni 
Stanisław Zmujdinow, oskarżo 
ny o popełnienie kradzieży i 43-
letni Jan Bogdan pod zarzutem 
przyjęcia skradzionych rzeczy 
na przechowanie. 

Wyrokiem Sądu złodziej ska
zany został na jeden rok wię
zienia a paser na 3 miesiące. 

Ofiary 
złożone w Admin. „Dzień. Biał." 

I. P. dla najbiedniejszych 
T-wa „Przystań"—zł. 5. . 

APOLLO 
DZIŚ 

Początki o godz. 6ł°, 8», 10 wlecz. 
Nareszcie ocenzurowany i po raz pierwsi7 w Polsce ukaże się 

• nas największa seosacia sezonu 

W SZPONACHjf 
CZEREZWYCZAJKI 

PONADTO 
Dłwickowr T>-
todjuk„FOXA' 
DfwUI 

w EUROPIE. 

Prawdziwy obraz dzuiejtzcj Rwp Sowitc-
**i-_Dnm*l a inzcztuefo pokoUau dzik. 
Ko»» z ki dzikim pnwodawiiwea i krwi-

" T " »!»*' •»• rządztnim. 

W rolicb flfrwaycb 
KAYJOHNSON 
Neli Hami l ton 

T R A D E R H O R N ' ^ 1 ^ 

Nr. 6515 31 r. 
O G Ł O S Z E N I E . 

Komornik Sądu Grodzkiego 
w Białymstoku, rewiru III-go, 
mający swą kancelarię w Bia
łymstoku, przy ul. Polnej Nr. 18 
na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 19 stycznia 
1932 r. od godz. 10 rano, w Bia
łymstoku przy ul. Dąbrowskie 

Nr. E1 2250/31 r. 
O G Ł O S Z E N I E . 

Komornik Sądu Grodzkiego 
w Białymstoku rewiru I-go, ma
jący kancelarię przy ulicy Sta 
robojarskiej Nr. 21-a, ogłasza, 
że w dniu 29 stycznia 1932 r, 
od godziny 10 rano, w Białym
stoku przy ulicy Św. Rocha pod 
Nr. 5 w posesji Izaaka Słonia 

go 28 i Marszalka Piłsudskiego odbędzie się sprzedaż przez li 
Nr. 14 odbędzie się sprzedaż z cytację autobusu marki „Chev-
przetargu publicznego ruchomoś 
ci, należących do Herca Neumar-
ka i składających się z mebli, 
wagi dziesiętnej, kasy ognio
trwałej i różnych części i przy
rządów samochodowych oszaco
wanych na snmę Zł. 2700. 

Białystok, dnia 7.1-1932 r. , 
Komornik Z. Makowski. ' 

rolet" Nr. silnika 396834, rejestr. 
BI. 77049 oszacowanego na 
3000 zł. 

W myśl art. 1070 Ust. Post. 
Cyw., wspomniane ruchomości 
mogą być sprzedane za cenę 
niższą od sumy szacunkowej. 

Białystok, dn. 8 stycznia 1932 r. 
Komornik Dziarski 

.MODERN' 
Dźwiękowy film o kol osa lnem napięciu wytwórni 

Pocz. 630, 820 . 10>5 CENYOo75|r. 
Rad jo Picturei" 

ZDRADZIECKIE SUIflTŁO 
Potężny dramat dwóch mężczyzn walczących o serce kobiety 
Z . i t t "zm^T Louis Wolheim i Jean Arthur 

Ponadto: P O D A T E K DŹWIĘKOWY 

Dyżury nocne aptek 
Dziś pełnią dyżury apteki: 

Ajzensztadta Rynek Kościusz
ki U i W. Hennanowskiego 
Warszawska 24. , 
Nocne pogotowie lekarskie 

tel. 5-03 „Linas Hacedek". 

Nr. E. 1899/31 r. 
O G Ł O S Z E N I E . 

Komornik Sądu Grodzkiego 
w Białymstoku, rewiru III-go, 
mający swą kancelarię w Bia
łymstoku, przy ul. Polnej Nr. 18 
na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 22 stycznia 
1932 r. od godz. 10 rano, w Bia
łymstoku przy ul. Św. Rocha 3, 
odbędzie się sprzedaż z prze
targu publicznego ruchomości, 
należących do Polskiej Drukar
ni Sp. Ąkc. i składających się 
z maszyny drukarskiej t. zw. 
„Linotyp" oszacowanej na sumę 
zł. 12.000. 

W myśl art. 1070 U.P.C. może 
być sprzedana za cenę niższą 
od ceny szacunkowej. 

Białystok, dn. 12.XII-1932 r. 
Komornik Z. Makowski. 

rozpoczęcie no-świadectw i 
wego kursu. 

DODATEK NADZWYCZAJNY 
Dziennika Białostockiego 

Wczoraj o godzinie 1-ej m. 30 
po poł. wydaliśmy dodatek nad' 
zwyczajny z podaniem wyroku 
w procesie „brzeskim". 

Dodatek został momentalnie 
rozchwytany przez publiczność, 
spragnioną wiadomości o wyro
ku 11 oskarżonych przywód
ców Centrolewu. 

Nr E'3015/31. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego 
w Białymstoku rew. II-go, zaia. 
przy ul. Sobieskiego 7, ogłasza 
że na żądanie Spółdzielczego 
Banku w Siemiatyczach w dniu 
17-go marca 1932 r. od ĝ. 10 rano 
w sali Sądu Okręgowego w Bia
łymstoku,' odbędzie się publicz
na sprzedaż majątku nierucho
mego niehipotecznego, należą
cego do Aleksandra Szuma, po
łożonego w mieście. Siemiaty
czach przy ul. 11 listopada (b. 
Polskiej) powiatu Bielskiego, 
składającego się z placu długo
ści około 350 mtr. i szerokości 
58 mtr., na którym znajduje się 
dom mieszkalny, parterowy, 
murowany, chlew z pralnią, u-
stęp, stodoła i ogród. 

Powyższa nieruchomość nie 
ma urządzonej hipoteki, w za
stawie, dzierżawie i wspólnym 
z kim bądź innym posiadaniu 
nie znajduje się i' ulega sprze
daży z licytacji publicznej w 
całości. Według oświadczenia 
dłużnika ciążą długi b. Banku 
Szlacheckiego do jakiej wysoko
ści dłużnik nie wie. 

Licytacja rozpocznie się od 
sumy szacunkowej 20.000 zł. . 

Zamierzający wziąść udział 
w licytacji obowiązani są zło
żyć wadjum w kwocie 2000 zł. 

Protokuł zajęcia i oszacowa
nia podlegającej sprzedaży nie
ruchomości można przeglądać 
w Kancelarji Wydziału Cywil
nego Sądu Okręgowego w Bia
łymstoku. 

Dn. 2 stycznia 1932 r.< 
Komornik Podbielęki. 

Pod carskim knutem... 
Nocne hulanki studentów... 
Ucieczka z katorgi... 
Znęcanie się nad więźniami po-
litycznemi... 

Wielki iilm miłosny ż ostatnich dni 
PANOWANIA CARÓW 

SERCA 
NA WYGNANIU 

w roli głównej 
bohaterka iilmu „ARKA NOEGO" . 

DOLORES C0STELL0 
Następny przebój 

Kina „ M O D E R N " 

0||głziiii drobni 

D 6 m drewniany 
do sprzedania. 

Wiadomość w admi
nistracji „Dzień," 

^aguht no legity-
m\m mację kolejowa 
Nr, 44103 wydaną 
przez Dyrekcję P. 
K. P. w Wilnie na 
imię Jana Pieter-
wasa zam. w Haj
nówce. 

Zgubiono dowód 
osobisty wydany 

Jtrze z Starostwo bia-
ostockie i książkę 

wojskową, wydaną 
przez P.K.U. na imię 
Szmuela Grajew
skiego. 

Czytajcie 
„Dziennik" 

EZINIENNI 
wh^1" „ A P O L L O " 

OHATEROwIEłlOODA 
NAJNOWSZY I NAJLEPSZY 

POLSKI FILM DŹWIĘKOWY 

RODZISZ 

Dr.M.Kanel 
Ckifikf wirjizii, iMm i •iintliiiii. 
Przy|mu|e od godz. 9—1 1 od 5—6. 

Kobiety od Jodi. A—5 p.p. 
•I. SlMkt«wfett II IpWu) Ul. MS, 

Dr. L. Kryński 
Biret, •I IUJ—»iMm I 

Pnrtmalc od (odi. 9—2 I oi 51/| 
lltłfitii, iL U N » U. Trtilii l-tł 

Popierajcie LO. P.P. 
Wydawca i redaktor: MARJA LUBKTEWICZ-LEWAHDOWSKA, Polskie Zakłady Graficzne „Dziennik Biał." Letfjonowa 1, Telef. Nr. 11. Redaktor odpowiadaialayi Antoni Piotrowski 


